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PIERWSZE 


Rząd: USA nie wyciągnął odpowiednich wniosków z lekcji historii 


na wywody i 


wnioski 


zawarte w amerykańskiej »Blałej kiędzec 


PEKIN (PAP) — Jak wiadomo, Departament Stanu ogłosił tzw. 
Białą Księgę w sprawie Chin. Agencja prasowa Nowych Chin oglo- 
siłą artykuł, zawierający odpowiedź na wywody i wnioski, zawarte 


w amerykańskiej Białej Księdze. 


Ogłoszona w Waszyngtonie Bia- 
ła Księga — czytamy we wspom- 
nianym artykule — przedstawia 
politykę amerykańska w Chinach. 
Nie ukrywa ona agresywnego cha- 
rakteru, przyjętego przez Depar- 
tament Stanu, który pragnie mie- 
szać się w wewnętrzne sprawy 
Chin i pokierować rozwojem Chin 
po linii interesów Waszyngtonu. 

W związku z tym dąży Departa- 
ment Stanu do tego, by ratować 
zbankrutowany reżim Czang-Kai- 
Szeka, choć Biała Księga — przy- 
znaje, że klika Czang-Kai-Szeka 


jest na wskroś skorumpowana. Po 
moc okazywana Czang-Kai-SzexXo- 
wi nie jest pomocą dla narodu 
chińskiego. 

Stany Zjednoczone nie mogą w 
polityce swej liczyć na sympatię 
narodu chińskiego. I dlatego ma- 
rzeniem panów z Departamentu 
Stanu jest utworzenie zdradziec- 
kiego reżimu marionetkowego ty- 
pu Quirino. Tylko taki reżim zgo- 
dziłby się na współpracę z Depar- 
tamentem Stanu. 

Agencja prasowa Nowych Chin 
zwraca uwagę na to, że Stany Zje 
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SI 
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racji Związku Nauczycieli. 


Od 12 bm. odhywają się w Warszawie obrady 
Do stolicy Polski zjechali się: reprezentanci 20 
państw, celem wspólnego przeanalizowania warunków, w jakich 


=L WARSZAWY | Z BUDAPESZTU = 


Międzynarodowej Fede- 


pracuje 


nauczycielstwo poszczególnych krajów oraz dla zastanowienia się nad mię- 
dzynarodową sytuacją polityczną. MFZN, wchodząc w skład Swiatowej 
Federacji Związków Zawodowych — organizacji zrzeszającej 72 miliony 
członków — jest ściśle związana z postulatami, o które walczy klasa ro- 
botnicza wraz z organizacjami chłopskimi, młodzieżowym, kobiecymi, wraz 
ze wszystkimi ludźmi dobrej woli — obrońcami pokoju i demokracji. Dla- 
tego też wypowiedzi delegatów - nauczycieli, reprezentujących wszelkie 
rasy i szerokości geograficzne, odhija się niewątpliwie szerokim ech em, 
a ochwały jakie zapadną w Warszawie — przeniesione będą do najdal- 
szych zakątków Świata. 


Naaczyciel. jako wychowawca młodego pokolenia, jest niczem rzeźbiarz: 
on urabia, wykuwa charaktery i dusze, kształtuje umysły, uczy patrzeć na 
życie i jego przejawy, nczy poznawania Świata ze wszystkimi jego proce- 
sami rozwojowymi natury historycznej, geograficznej i politycznej. 


To wielkie posłannictwo społeczne — zawód nauczyciela i wychowaw- 
cy, ma w obecnym okresie wielką i szczególną rolę do odegrania. W dobie 
jątrzeń politycznych na arenie miedzynarodowej, kiely to w państwach 
kierowanych lejcami kapitalizmu wpaja się w społeczeństwo psychozę wo- 
jenną. szowinizm i kult dla dolarowego bożka — rola nauczyciela jesi 
szczególnie doniosła. Trzeba wielkiego hartu ducha, energii i samozanarcia, 
by — wbrew kapitalistycznym reżimom — osłaniać młode umysły przed 
bakeylami zła, by stworzyć w nich skuteczne antidotum, które by po- 
zwoliło tysiącom młodzieży w krajach kierowanych przez rządy uległe Wall 


Street*©owi — patrzeć trzeźwo aa świat i widzieć zło tam, gdzie oho 
wyrasta. 
Niełatwa to praca. Jak wynika z wypowiedzi przedstawicieli Ameryki 


Łacińskiej, Senegalu i Afryki — nauczyciele „kolorowi” są dyskryminowa- 
ni przez „białych” rasistów, są pozbawieni równych uprawnień, szykano- 
wani za swą postępową działalność pedagogiczną. W wielu krajach ka- 
pitalistycznych, włączając w to St. Zjednoczone, nauczyciele byli zmasze- 
ni aciec się do strajków w walce o swe minimum egzystencji. W kra- 
jach kolonialnych nauczyciele wspólnie z młodzieżą szkolną walczą u bo- 
ka mas ludowych o swe wyzwolenie narodowe i społeczne. 


W tych warnnkach specjalnego wyrazu nabiera i przeradza się w konie- 
czność myśl, że niezbędna jest jedność nauczycieli hez 
względo na kolor skóry, narodowość i szerokość geograficzną. pod którą 
pracują. Ten zasadniczy postulat masi wywalczyć Międzynarodowa Fede 
racja Zw. Nauczycieli dla swych członków w krajach o kapitalistycznym 


reżimie. Niemniej zasadniczą sprawą, to wspólna walka o pokój, walka 
z knowaniami podżegaczy do nowego rozlewu krwi. 

W Warszawie — wychowawcy, w Budapeszcie zaś — młodzież całego 
świata, która zjechała na festiwal SFEMD. łączą się w swych intencjach. 


w swej niezłomnej woli utrzymania na Świecie trwalego pokoju dla do 
bra całej ludzkości. 
ich wspólny, połączony głos: CHCEMY POKOJU _ wstrząsnąć musi 


głęboko całym postępowym Światem. WIS. 
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dnoczone — jak wynika z Białej 
Księgi — będą korzystały z usług 
Czang-Kai-Szeka również w przy- 
szłości. Waszyngton dąży do utwo 
rzenia z Chin kolonii amerykan- 
skiej i do gospodarczego eksploato 
wania tego kraju. 

Z Białej Księgi wynika dalej, 
że Stany Zjednoczone będą w przy 
szłości konsultowały się z innymi 
mocarstwami imperialistycznymi, 
aby zachować swe wpływy na Da- 
lekim Wschodzie. Co więcej, Sta- 
ny Zjednoczone zamierzają użyć 
Organizacji Narodów Zjednoczo- 
nych dla swych celów. Cele te są 
nieprzyjazne wobec narodu chiń- 
skiego, który odpowie na to sta- 
nowczą postawą w obronie swych 
interesów. 

Naród chiński musi zachować | 
czujność i przeciwstawić się inter 
wencji i prowokacjom imperializ 
mu amerykańskiego. 

Prowokatorzy amerykańscy ma 
rzą o tym, by podważyć braterską 
przyjaźń między narodem chiń- 
skim a narodami Związku Radziec 
kiego. Przeciwstawi się tym pro- 
wokacjom każdy patriota chiński, 
który uświadamia sobie, że przy- 
jaźń ze Związkiem Radzieckim jest 
warunkiem prawdziwej niezależ- 
ności i rozwoju Chin. 

Rząd amerykański — podkreśla 
agencja prasowa Nowych Chin — 
nie wyciągnął odpowiednich wnio 
sków z lekcji historii. Nie docenia 
on potęgi narodu chińskiego, któ- 
ry za żadnę cenę nie dopuści do 
powrotu imperialistów na ziemie 


chińskie. 
t 


Wyniki niedzielnych ERN 


-w Niemczech Zachodnich 


FRANKFURT (PAP) W niedzielę 
odbyły się w Niemczech Zachodnich 
wybory do tzw. „Bundestagu“, Kam- 
pania wyborcza stała pod znakiem 
nagonki, prowadzonej przez Unię 
Chrześcijańsko - Demokratyczną, ja”. 
wnie popieraną przez kler katolicki, 
— oraz przez SPD (Niemiecka Partia 
Socjal - Demokratyczna) i partie skraj 
nie prawicowe — przeciwko Niemiec- 
kiej Partii Komunistycznej (KPD). 

Frekwencja wyborcza wyniosła 78 
procent. Zwraca uwagę wielka ilość 
głosów nieważnych. 

Poszczególne partie zdobyły nastę” 
pującą ilość głosów: 

CDU (Unia Chrześcijańsko - De- 
mokratyczna)j — 7 milionów 357 tys. 
głosów. 

SPD (Partia Socjal - Demokratycz- 
na) — 6 milionów 932 tys. głosów. 

FDP (Partia Liberalna) — 2 milio- 
ny 727 tys. głosów. 

KPD (Partia Komunistyczna) — 1 
milion 390 tys. głosów. 

Centrum — 727 tys. głosów, 

Deutsche Partei (Partia skrajnie 
nacjonalistyczna) — 940 tys. głosów. 

Deutsche Rechtspartei (Niemiecka 
Partia Prawicowa) — 427 tys. 

Partia Bawarska — 986 tys, 


Reszta oddanych głosów przypadła 
rozmaitym drobnym ugrupowaniom. - 

Ordynacja wyborcza, jak przyznaje 
prasa chrześcijańsko - demokratyczna 
— zostałą opracowana w ten sposób, 
by zmniejszyć do minimum ilość man- 
datów Partii Komunistycznej. 60 proc. 
członków Bundestagu wybiera cię sy* 
etemem większościowym, a jedynie 
40 proc. — systemem proporcjonal- 
nym, W okręgach przemysłowych łą? 
czono osiedla wiejskie z rejonami -ro* 
botaiczymi, aby przy pomocy głosów 
mieszkańców wsi zrównoważyć głosy 
robotników, 

Prawdopodobny podział mandatów 
na podstawie powyższej ordynacji wy” 
borczej przedstawiać cię będzie na- 
stępująco: 

CDU — 139 mandatów, SPD — 
131 mandatów, FDP (Partia Liberalna) 
— 52 mandaty KPD — 17 manda- 
tów, Centrum — 10, Deutsche Partei 
— 17, Deutsche. Rechtspartei — 5, 
Partia Bawarska — 17. E 

Reszta mandatów przypadnie drob- 
nym ugrupowaniom. - 

W kołach politycznych podaje się, 
że „rząd' Niemiec Zachodnich zosta= 
nie prawdopodobnie utworzony przez 
przywódcę CDU, Adenauera, który 
osiągnie w parlamencie większość 
| przy pomocy partii liberalnej i roz- 


| maitych ugrupowań prawicowych, 


Nowy rząd w Syrii 


TEL AVIV (PAP), Były prezydent 
Syrii Haszem Ataesi utworzył nowy 
rząd Syrii, Na posiedzeniu, na którym 
rząd ten został sformowany, był obec- 


ny pułkownik Sami Hinnawi, który 
dokonał zamachu na Zaima, 
Podano do wiadomości, że w ekład 


nowego rządu wchodzą przedstawi" 
ciele kilku partii politycznych. 

MOSKWA (PAP), Ageacja TASS 
donosi z Bejrutu, że — jak podają w 
kołach dziennikarskich — w skład 
Najwyższej Rady Wojennej, która 
wydała wyrok śmierci na Zaima, 


wchodzą oficerowie o orientacji 'pro* 
brytyjskiej, Dziennik „Az Zamari" po- 
daje, że bezpośrednio po zamachu 
stanu w Syrii odbyło się posiedzenie 
króla Transjordanii Abdulli z przed- 
stawicielami Wielkiej Brytanii, USA, 
Francji į Arabii Saudyjskiej, 

PARYŻ (PAP). Zamach stanu w Sy- 
rii odbił ię niezwykle. żywym echem 
we Francji. Komentatorzy paryscy 
stwierdzają jednomyślnie, że Zaim 
padł ofiarą walki o naftę, która od- 
bywa się na Bliskim Wschodzie mię- 
dzy Anglikami i Amerykanami, 


Trzeci dzień obrad 


ps 


W dniu 14 b.m. w obradach 


Konierencji Międzynarodowej 


Federacji Związków Nauczycieli nastąpiła przerwa, Delegaci 
zwiedzili Żeiazową Wolę — miejsce urodzenia Fryderyka Cho- 
pina. Na cześć gości znany pianista Tadeusz Wituski odegrał 


szereg utworów Chopina, Po 


wpisaniu się do księgi pamiąt- 


kowej i zwiedzeniu parku — delegaci udali się do Nieborowa, 
ódzie powitał przybyłych wiceminister Oświaty — Klimaszew- 


ski, 

Po zwiedzeniu pałacu i parku w 
Nieborowie, delegaci powrócili w 
późnych godzinach wieczornych do 
Warszawy. 

15 bm. w trzecim dniu obrad prze” 
wodniczył Konterencji Międzynarodo- 
wej Federacji Związków Nauczyciel- 
skich, przewodaiczący delegacji wę- 
gierskiej Ernest Beki. 

W dalszym. ciągu toczyła cię dy- 
skusja nad wygłoszonymi w poprzed- 
nich dniach referatami: sekretarza ge- 
neralnego ; Międzynarodowej Fede- 
racji Związków  Nauczycielskich — 
Paula  Delanoue przewodniczącego 
ZNP posła Pokory oraz przedstawi- 
ciela Ameryki Łacińskiej. 

Dyskusję podsumował sekretarz ge- 
neralny Międzynarodowej Federacji 


Związków Nauczycielskich Paul Dela- 
notte. 

Następnie delegacja niemiecka zgło- 
siła projekt depeszy, w której zebrani 
przesyłają serdeczne życzenia j poz- 


drowienia młodzieży zgromadzonej na' 


Festiwalu w Budapeszcie. Projekt ten 
zebrani zatwierdzili jednomyślnie. 

Po krótkiej przerwie przewodnic- 
two obrad objęła przewodnicząca de” 
legacji radzieckiej Nadzieja Parfiono- 
wa, po czym rozpoczęła się dyskusja 
nad czwartym referatem, wygłoszo- 
nym przez delegata Chin — n. t, „Na- 
uczycielstwo we wpółpracy z klasą 
robotniczą i w walce o pokój i de- 
mokrację". 

W czasie dyskusji, po przemówie- 
niu delegata postępowych nauczycie- 


igiizynarodowej Konferencji Nauczycieli 


li Stanów Zjednoczonych George 
Wechlera, przewodnicząca  zapropo-” 
nowała wysłanie depeszy z wyrazami 
solidarności do postępowych nauczy” 
cieli Ameryki. 


Na ręce Prezydium Konferencji na- 
deszły dalsze depesze z pozdrowie” 
niami i życzeniami owocnych obrad. 


Z okazji przypadającej na dzień 15 
6ierpnia rb. czwartej rocznicy wyzwo” 
lenia Korei Północnej z ucisku im- 
perializmu japońskiego przez boha- 
teraką Armię Radziecką — przewod- 
niczący delegacji koreańskiej wygło” 
sił krótkie przemówienie, w którym 
w imieniu swego narodu wyraził. głę- 
boką i serdeczną wdzięczność boha- 
terekiej Armii Radzieckiej i narodom 
Związku Radzieckiego oraz przyjacie” 
lowi i nauczycielowi narodów — Wiel 
kiemu. Stalinawi. 


Przewodnicząca zarządziła przerwę 
obiadową. 

Sprawozdanie z dalszego ciągu 
obrad podamy w dniu jutrzejszym. 
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dna gra i zdrada Tito 


Echa adpowiedzi rządu radzieckiego 
na notę Jugosławii 


MOSKWA, (PAP). Korespon- 
dent agencji TASS donosi z Sydney, iż 
większość dzienników australijskich za- 
mieściła wiadomości o odpowiedzi rzą- 


"du radzieckiego rządowi jugosłowiań- 
skiemu. 
Komentując  odpowiędź radziecką, 


dzienniki stwierdazją, iż demaskuje o- 
na podwójną grę rządu Tito, który pro 
wadził za plecami Związku Radzieckie 
go pertraktacje z mocarstwami zachod- 
nimi. 

Pismo „Sunday Telegraph“ zaznacza, 
iż „Tito i jego klika, prowadząc kam- 
panię oszczerstw, skierowaną przeciwko 
Związkowi Radzieckiemu, wiążą się co- 
raz ściślej z blokiem zachodnim”. 

BUDAPESZT, (PAP). — Cała pra- 
sa węgierska opublikowała artykuły ko 
mentujące notę rządu radzieckiego do 
rządu Jugosławii. 

Dziennik „Szabad Nep' oświadcza, 
że nota radziecka jest „ciężkim ciosem, 


wymierzonym w zdradziecką klikę Ti- 


to'. Jest to akt oskarżenia, który wy- 


kazuje, że klika Tito, pozostająca na 
służbie imperialistów, sprzedaje intere- 
sy narodu jugosłowiańskiego. | 

BUKARESZT, (PAP). —  Dzienni- 
ki rumuńskie ogłosiły na czołowych 
miejscach obszerne artykuły, poświęco- 
ne odpowiedzi rządu radzieckiego rządo 
wi jugosłowiańskiemu, 

„Romania Libera” pisze, iż Tito i je- 
go klika są nie tylko zdrajcami swego 
narodu i frontu demokracji, lecz i na- 
rzędziem prowokacji imperialistycz: 
nych. 

PARYZ, (PAP). „L'Humanite” 
zaznacza, iż rząd radziecki demaskując 
podwójną grę rządu jugosłowiańskiego 
w sprawie terytorialnych żądań Jugo- 
sławii wobec Austrii, udowodnił jedno- 
cześnie, iż ZSRR zachowywał zawsze 
lojalne stanowisko w stosunku do na- 
rodów Jugosławii, zdradzonych przez 
klikę Tito. 

BRUKSELA, (PAP) — W komen- 
tarzach do odpowiedzi rządu radzieckie 
go dzienniki belgijskie podkreślają o0- 


Sytuacja gosnodlarcza Irann 


ustawicznie pogarsza Się 


MOSKWA (PAP). — Korespon 
dent agencji TASS cytuje wypo- 
wiedzi prasy irańskiej, świadczące 
o ciężkiej i ustawicznie pogarsza- 
jącej się sytuacji gospodarczej Ira 
nu. 

W tych dniach dziennik teherań 
ski „Bahtar* ogłosił artykuł wstęp 
ny, w którym stwierdził, iż na ca- 
łym obszarze Azerbejdżanu Irań- 
skiego panuje głód, a w prowin- 
cjach Horasan i Sejstan, gdzie zaw 
sze były wielkie PRES ERS zboża, O0- 


becnie ludność żywi się trawą. 

Dziennik „Mellate Iran“ komu- 
nikuje, iż w lipcu rb., tj. już po 
żniwach, jedynie w południowej 
części prowincji Horasan trawą ży 
wiło się ponad 250 tysięcy osób. 

Pismo „Ettelaat' stwierdza, iż w 
wielu miejscowościach Azerbejdża 
nu Irańskiego zaopatrzenie ludno 
ści pogorszyło się do tego stopnia, 
iż doszło do zaburzeń. 

Prasa stwierdza, iż na tym tle 
coraz bardziej wzrasta niezadowo 
lenie z polityki obecnego rządu 
ma | reńskiego. 


Czwarty Festiwal Chopinowski 


w Dusznikach Zdroju 


Dnia 13 sierpnia rozpoczął się w Du- 
aznikach - Zdroju 4-ty doroczny Festi- 
wal Obopinowski. W pierwszym dniu 
poprzedzającym otwarcie Festiwalu od- 
był się recital fortepianowy Pawła Le 
wickieśo, Pianista wykonał szereg u- 
tworów Chopina. 

Oficjalne otwarcie Festiwalu odbyło 
aję dnia 14 sierpnia w obecności człon- 
ków Komitetu Honorowego 4-tego Fe- 
atiwalu Chopinowskiego w Dusznikach- 
Zdroju, Ministra Kultury i Sztuki St. 
Dybowskiego, przewodniczącego WRN 
we Wrocławiu H. Kołodziejczyka, wo- 
jewody wrocławskiego mgra J. Szłap- 
czyńskiego, starosty M. Dawidiuka, dle- 
legatki Instytutu Fryderyka Chopina L. 


= KULTURA i SZTUM = 


Państw. Teatr im. S. Jaracza w 
Olsztynie rozpoczyna nowy sezon ko- 
medią Fredry „Pam Jowialski' z mi- 
strzem Ludwikiem Solskim, który wy- 
stąpi gościnnie w roli tytułowej. Teatr 
olsztyński objeżdżać będzie teren woje- 
wództwa, dając przedstawienia m. in. 
w Elblągu, Malborku i Kwidzyniu. 

() Zespół teatru świdnickiego, liczą- 
cy 26 osób, bawił ostatnio na gościn- 
nych występach w Czechosłowacji, da- 
jąc w miastach Trutnow, Hodzice i 
Vrhlabi przedstawienia komedji Bałuc- 
kiego „Klub Kawalerów". Zespołowi 
teatralnemu towarzyszyło 6 przodowni- 
ków pracy z fabryk Świdnickich. Arty- 
ści polscy byli przyjmowani niezwykłe 
serdecznie. 

W Miejskim Ośrodku Propagan- 
dy i Sztuki w Łodzi w obecności przed- 
stawicieli władz, świata pracy, nauki i 
sztuki nastąpiło otwarcie Wystawy 
Grafiki Meksykańskiej. 

W Zakopanem powstał stały 
Teatr Kukiełek, który dał już kilka 
przedstawień. Teatr zadebiutował we- 
solą „Rewią w ZOO”. Następną sztu- 
ką będzie „Mąż i żona" Fredry. Twór- 
cą teatru, wykonawcą lalek i insceni- 
zatorem w jednej osobie jest malarz i 
karykaturzysta zakopiański Slawomir 
Szpakowicz. 
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Ciechońskiej oraz licznych przedstawi- 
cleli organizacji społecznych i publicz- 
ności z całego kraju. 

Słowo wstępne wygłosił Tadeusz Ma 
rek, podkreślając znaczenie jakie ma po 
pularyzacja twórczości Chopina wśród 
szerokich mas społeczeństwa.  Naczel- 
nym zadaniem Roku Chopinowskiego 
jest upowszechnienie twórczości genial- 
nego artysty tak Ściśle związanych z 
ludem polskim. 

Bogaty program koncertu wypełniły 
utwory Chopina w wykonaniu: Marii 
Wiłkomirskiej, Pawła Lewickiego oraz 
Walerii Jędrzejewskiej (Śpiew). 

Wykonawców przyjmowała 
ność gorącymi oklaskami. 

Po koncercie odbyła się uroczystość 


publicz- 


' złożenia wieńca pod pomnikiem Chopi- 


na w parku zdrojowym. Krótkie prze- 
mówienie wygłosili: Minister Kultury 
i Sztuki Stefan Dybowski oraz wojewo- 
da wrocławski Józef Szłapczyński. 

Dnia 14 odbył się recital fortepiano- 
wy Stanisława Szpinalskiego. Po kon- 
cercie wyświetlano parku zdrojo- 
wym film z festiwalu w Dusznikach z 
roku 1046. 

Dalszy program Festiwalu przewidu- 
je: występy Marii i Kazimierza Wił- 
komirskich, śpiewaczki Olgi Łady, pre- 
lekcję T. Marka, recytacje B. Jędrze- 
jowskiej („Fortepian Chopina" Norwi- 
da) oraz recital fortepianowy Jerzego 
Zurawlewa. 


w 


2 tysiące maszyn 
dlo woj. łódzkiego 


W ramach przerzutu maszyn rolni- 
czych z woj. wrocławskiego do Polski 
Centralnej, woj. łódzkie otrzyma w mie 
siącn słerpniu br. 1.983 maszyny rolni- 
cze, w tym 210 siewników. 184 kosiarki 
353 gnopowiązałki, 600 
silników elektrycznych, 
278 kopaczek. Część 


229 żniwiarek, 
100 
30 pras do słomy, 


młockarni, 


akcji siewnej. 
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gromne znaczenie polityczne tej odpo- 
wiedzi. 


„Drapeau Rouge” oświadcza, iż nota 


radziecka jest dokumentem, który udo- 


wadnia, że klika Tito znalazła się w 
obozie imperializmu i oczekuje tylko od 
powiedniej chwili, aby jawnie wystąpić 
po stronie sił imperialistycznych. 
RZYM, (PAP). — „Unita“ zamieści- 
ła komentarz do odpowiedzi rządu ra- 
dzieckiego rządowi  jugosłowiańskiemu 
pt. „Rząd jugosłowiański zachowuje się 
nie jak sojusznik, lecz jak wróg ZSRR“. 
„Avanti” 
dziecki 


zaznacza, że „dokument ra- 
demaskuje podwójną grę Tito 
oraz tajne rozmowy anglo - jugosłowiań 
skie. 


WIEDEN, (PAP). — Dzienniki au- 


striackie ohszernie komentują odpo 
wiedź radziecką rządowi jugosłowiuń- 
skiemu. 


„Salzburger Nachrichten", podkreśla- 
jąc znaczenie noty radzieckiej oświad- 
cza, iż „jak się okazuje, odmowa Bel- 
gradu uznania decyzji 
Rady Ministrów w sprawie południo- 
wych granic Austrii, jest zupełnie poz- 
bawiona podstaw moralnych i praw- 
nych, albowiem już przed dwoma laty 
rząd jugosłowiański oświadczył o swej 
gotowości cofnięcia żądań, dotyczących 
zmiany granic Austrii". 

PRAGA, (PAP). — Prasa czecho- 
8&c wacka w komentarzach do odpowie- 
dzi radzieckiej na notę rządu jugozło- 
wiańskiego stwierdza, iż rząd radziec- 
ki przypieczętował w swej nocie perf:d 
ną grę kliki Tito, która zdradziła inte- 
resy narodu jugosłowiańskiego i mas 
pracujących całego Świata, przechodząc 
ostatecznie do obozu imperialistycznego. 

W kołach politycznych Pragi zwra- 
ca się uwagę na to, iż rząd jugosłowiań 
eki w dalszym ciągu ukrywa przed 
własnym narodem treść noty rządu ra- 
dzieckiego. Zarówno prasa jak i radio 
belzgradzkie nie wspomniały dotychczas 
ani jednym słowem o nocie radzieckiej. 

RZYM, (PAP). — Jak donosi roz- 
głośnia rzymska, w Belgradzie odbywa- 
ją się narady przywódców jugosłowiań- 
skich, poświęcone odpowiedzi rządu ra- 
dzieckiego. 


Plenarne posiedzenie GRZZ 


czerwcowym Kongresie. 

Przewodniczący CRZZ, członek 
Rady Państwa Aleksander Zawa 
dzki, złożył sprawozdanie z II 
Światowego Kongresu Związków 
Zawodowych, który obradował 
przed miesiącem w Mediolanie. 
(Szczegółowe streszczenie tego re- 
feratu podamy w jutrzejszym nu- 
merze). 


Po zreferowaniu uchwał Kon- 
gresu w Mediolanie Aleksander 
Zawadzki sformułował 7 najważ- 
niejszych zadań, jakie stają przed 
polskim ruchem związkowym 1 
klasą robotniczą, przy realizacji 
uchwał Światowego Kongresu 
Związków Zawodowych i II Kon- 
gresu Polskich Związków Zawodo 
wych. 


Do zadań tych należą: walka « 
pokój, walka o jedność ruchu 
związkowego i klasy robotniczej, 
olidarność z walczącą klasą robot- 
niczą krajów kolonialnych, półko.- 
lonialnych i zależnych, walka o u- 
stawiczne wzmacnianie tempa roz 
woju gospodarczego państwa ludo 
wego, podniesienie na wyższy po- 
ziom dyscypliny w szeregach kla- 
sy robotniczej, czujność mas pra- 
cujących wobec zbrodniczych wy- 
siłków obcych agentur i reakcyjne 


paryskiej sesji | 


występy zespołów 


w Budapeszcie 
BUDAPESZT (PAP) W poniedzia- 


tek wieczorem rozpoczęły się w Bu- 
dapeszcie występy młodzieżowych ze- 
apołów artystycznych, biorących u- 
dział w Światowym Festiwalu Mło- 
dzieży Demokratycznej, 

Jako pierwsze wystąpiły m, ia. ze- 
społy młodzieży Związku Radzieckie- 


młodzieżowych 


go, Węgier, Chin, Bułgarii, Grecji de” 
mokratycznej i Polski, Zespół polski 
wystąpił w Teatrze Miejskim, Publicz* 
ność zgotowała przedstawicielom mło- 
dzieży gorące powitanie. 4 
BUDAPESZT (PAP). 15 bm, nastą* 
piło uroczyste otwarcie wystawy Świa 
towego Festiwalu Młodzieży Demo- 
kratycznej, obrazującej Życie i pracę 
młodzieży 46 narodów śwfata. 


Operacjami wojsk ateńskich 


dowodzi generał amerykański 


SOFIA (PAP). Rozgłośnia Wolnej 
Grecji donosi, że generał van Fleet 
osobiście dowodzi operacjami armii 
monarcho - faszystowskiej w rejonie 
Grammos. 

Na froncie Vitsi toczą się niezwyk- 
le zacięte walki. Nieprzyjaciel skon- 
centrował wielką ilość wojsk pan- 


cernych. W wyniku walk nieprzyja- | 


ciel etracił 611 zabitych, 1740 rannych. 
Wśród zabitych znaleziono zwłoki 
amerykańskiego pułkowaika Seemana, 

BUKARESZT (PAP). Rozgłośnia 
Wolnej Grecji nadała komunikat na- 
czelnego dowództwa greckiej armii 
demokratycznej, z którego wynika, że 
oddziały demokratyczne nie tylko od- 
parły ataki wojsk monarcho - faszy- 


etowskich aa froncie Vitsi, lecz na 
wielu odcinkach tego frontu przesziy 
do kontrataku. 


Mimo iż dowództwo wojsk monar- 
cho = faszystowskich ześrodkowało na 
tym froncie swe najlepsze siły, wzmoc 
nione przez liczne jednostki paacerne, 
artyleryjskie i lotnicze, nie udało mu 
się osiągnąć żadnego 6ukcesu, Zapo“ 
wiadana już od dłuższego czasu ofen- 
sywa wojsk monarcho - faszystow* 
skich załamała się aa samym począt= 


ku, 


Oddziały monarcho faszystowskie 
poniosły wielkie straty w ludziach, 
artylerii, w samochodach pancernych 
i innym sprzęcie wojennym. 


Niemiecka Rada Ludowa 
wzywa do wzmocnienia jednolitego frontu narodowego 


BERLIN (PAP). — W związku 
ze zbliżającym się. „Dniem Poko- 
ju“ Niemiecka Rada Ludowa ogło 
siła hasła, pod którymi ten dzień 
będzie obchodzony 1 września w 
Niemczech. 

Hasła te nawołują naród nie- 
miecki do wzmacniania jednolite- 
go frontu narodowego, do walki 
o jedność i niezależność Niemiec 
przeciwko imperialistycznym pod 
żegaczom wojennym — głównym 
wrogom niezależności Niemiec, do 
wzmagania walki o pokój i nawią 
zanie przyjaznych stosunków ze 
wszystkimi narodami miłującymi 
pokój. 


Członkowie CRZZ gorącymi- o- 
klaskami dali wyraz swej solidar- 
ności z końcowymi słowami prze- 
wodniczącego, który przekazał bra 
terskie życzenia dla mas pracują- 
cych krajów kapitalistycznych u 
kolonialnych. 

W dyskusji nad referatem pierw 
szy przemawiał członek prezy- 
dium CRZZ Bolesław Gebert, pod 
kreślając, że uchwały Kongresu 
w Mediolanie uzyskały już apro- 
batę wielu krajowych central 
związkowych, a także licznych 
związków w tych krajach, których 
centrale, pod naciskiem prawico- 
wych przywódców, wycofały się 
ze ŚFZZ. 


Wśród haseł tych znajdują się 
hasła, wzywające do utrwalenia 
przyjaźni i współpracy z naroda. 
mi Związku Radzieckiego i z nową 
Polską Ludową. W innych hasłach 
podkreśla się, że walka o pokój 
jest walką o lepszą przyszłość Nie- 
miec. 

Niemiecka Rada Ludowa wy: 
stępuje przeciwko statutowi oku- 
pacyjnemu i statutowi Zagłębia 
Ruhry, domagając się wycofania 
wojsk okupacyjnych »i podkreśla- 
jąc, że Zagłębie Ruhry powinno 
stać się trzonem niemieckiego prze 
mysłu pokojowego, a nie amery- 
kańskim arsenałem wojennym. 


Aleksander Zawadzki słormułował 


] najważniejszych zadań polskiego ruchu związkowego 


W dniu 15 bm. rozpoczęły się dwudniowe obrady plenarnego 
posiedzenia Centralnej Rady Związków Zawodowych, drugiego po 


ARE PER NT Zw. Zaw. Meta 
lowców Rustecki przedstawił wy- 
„niki konferencji departamentu me 
talowców, która obradowała w Tu 
rynie. 

Przewodniczący Związku Zawo- 
dowego Włókniarzy, Kubiak, zło- 
żył relację z analogicznej konfe- 
rencji departamentu włókniarzy 
w Lyonie. Włókniarze polscy z ra 
dością powitali decyzję, mocą któ 
rej siedziba tego departamentu 
mieścić się będzie w Warszawie. 

W dalszym ciągu obrad sekre- 
tarz CRZZ Józef Kofman poinfor 
mował Radę o przebiegu 32 sesji 
Międzynarodowej Konferencji Pra 
cy w Genewie, po czym kontynuo 
wano dyskusję. 

Obrady trwają. 


we wsi Jaworki 


13 sierpnia br. odbyło się we wsi J2- 
worki, gmina Szczawnica, uroczyste za- 
kończenie 8-dniowego kursu dla baców, 
krakowski od- 
Kurs ukończyło 49 ucze- 
czasie kursu xaznajomili 


zorganizowanego przez 
dział CSMIJ. 
W 
się oni z techniką przerobu mleka, pra- 
cą przy kotle i gospodarką na halach 
oraz z zagadnieniem owczarstwa. 

kursu ob. 


stników. 


/W imieniu absolwentów 


go podziemia i wreszcie wzmoże- Jan Mucha z Gronia złożył przedsta- 
tych maszyn weźmie udział w jesiennej | nie związkowej pracy uświadamia wicielom władz podziękowanie za zor- 


jacej i kultura!no- -oświatowej. 


ganizowanie kursu. W dowód wdzięcz- 


Zakończenie kursu kacowskiego 


ności bacowie przekazali na ręce staro- 
sty kilkadziesiąt oszczypków sera, jako 
dar dla dzieci robotników fabrycznych. 

W czasie odbywania kursu Stanisła- 
wowi Budzowi z Gronia spłonęła do- 
szczętnie bacówka na Jaworkach. Ba- 
cowie jaworkowscy zorganizowali na- 
tychmiast składkę na pogorzelca, zaku- 
pili dla niego nowy sprzęt bacowski o- 
raz ofiarowali mu 40.000 zł na budowę 
nowej bacówki. Akt wręczenia pogo- 
rzelcowi 


odszkodowania odbył się w 


czasie uroczystości zakończenia kursu 


bacowskicgo. 


W ubiegłą niedzielę w angiel- 
skiej, francuskiej i amerykań- 
skiej strełie okupacyjnej Nie- 
miec odbyły się wybory do tzw.|popierają uczciwych demokra- 
„Bundestagu”, czyli parlamentu |tów, walczących w Niemczech 


zachodnio - niemieckiego. 

Do wyborów stanęły wszyst- 
kie partie niemieckie, a miano- 
wicie KPD (Komunistyczna Par- 
tia Niemiec), socjaldemokratycz 
na SPD, katolickie partie CDU 
i CSU, tzw. partia liberalno-de- 
mokratyczna i skrajnie reakcyj- 
na Niemiecka Partia Prawicy. 

Wybory poprzedziła wielka 
kampania propagandowa. Wy- 
kazała ona, iż w Niemczech za- 
chodnich odradzają się silne prą 
dy nacjonalistyczne. 


WYBRYKI FASZYSTÓW 


Na wiecach i zebraniach 
przedwyborczych dochodziło do 
śorszących zajść pomiędzy ele- 
menami faszystowskimi, a zwo- 


lennikami postępu i demokracji. | odbitkami 


radzaniem się nacjonalizmu w 
tym kraju. Oświadczył on 
także, że państwa zachodnie nie 


przeciwko nacjonalizmowi i mi- 
litaryzmowi. Jest to jeden z naj- 
bardziej niepokojących objawów 
powojennych Niemiec. 

Mann zwrócił uwagę, że nie 
spotkał uczciwego Niemca, któ- 
ry by nie był zaniepokojony 
wzrostem nacjonalizmu. 


KAMPANIA 
REWIZJONISTYCZNA 


Z okazji wyborów została 
rozpętana, przy poparciu za- 
chodnich okupantów, kampania 
rewizjonistyczna. Wydatny u- 
dział w niej brał z rozkazu Wa- 
szynśtonu kler niemiecki, posłu 
$ując się w tym celu odręcznym 
lisem Piusa XII do dr Puende- 
ra, prezesa Rady Bizonii oraz 
ostatnich wypowie- 


Władze okupacyjne na wybryki dzi papieża. 


nacjonalistów spoglądały przez 


Oczywiście, że cała ta akcja 


palce, a w niektórych wypad- miała na celu zdezorientowanie 
kach nawet popierały „wyczy-| wyborców niemieckich i odwró- 
ny“ b. hitlerowców. Do akcji tej cenie uwagi od najistotniejszych 


zmobilizowano również i tzw. spraw 


) 


zagrożonej gospodarki 


„DP“, ti. różnych zdrajców z stref zachodnich. 


krajów Europy Wschodniej, któ. 
rzy podczas okupacji wysługi- 
wali się Niemcom, a dzisiaj znaj 
dują się pod czułą opieką władz 
anglosaskich. 


ZASTRASZAJĄCY OBJAW 


O zastraszającym odradzaniu 
się nacjonalizmu w Niemczech 
Zachodnich świadczy najlepiej 
wypowiedź Tomasza Manna, 
który po powrocie z podróży 
do Niemiec oświadczył dzienni- 
karzom, źe „jest przerażony od- 
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SRODA, 17 SIERPNIA 


5.10 Wiadomości. 5.15 Muz. 6.00 Dzien 
nik. 6.15 Muz. 7.00 Wiad. 7.15 Muz. 8.00 
Wiadomości. 8.10 Muz. 12.04 Muzyka. 
12.09 Wiad. 12.25 Aud. dla wsi: 1. 
Wpływ żywienia krów na jakość mle- 
ka. 2. Przypomnienia gospodarskie. 
12.55 Melodie ludowe. 13.25 Muz. 14.00 
„Bezpieczeństwo i higiena pracy". 14.15 
Konc. solistów. 14.50 Muz. 15.30 „Czaro- 
dziejskie słowo“ — słuch. 15.50 „Ziemia 
Pyrzycka“ — pog. 16.00 Muzyka ludo- 
wa. 16.20 Cezar Franck — „Kompozy- 
tor tygodnia”. 17.00 Dziennik. 17.15 „O 
wierzeniach ludów pierwotnych". 17.15 
Koncert rozrywkowy. 18.00 „Głos mają 
kobiety". 18.15 Rec. wiolonczelowy. 
18.45 „Ruch oporu trwa”, wiersze. 19.00 


Dziennik. 19.15 „Szpilki“ — aud. saty- | 


ryczna. 19.30 Konc. Chopinowski. 20.00 


rywkowy. 21.00 Dziennik. 21.40 „Daleko 
od Moskwy“. 22.00 Ulubione melodie. 
22.45 Muz. 23.00 Wiadomości. 23.10 


Konc. symfoniczny. W progr.: Jan Si- która domaga się realizacji u” 


belius. 


F wspomnien 
N A drugi dzień wójt i pisarz zostali 
Wrócili 


późno, skwaszeni, a gdy zapytałem icn 
o powód zmartwienia, pisarz ofuknął 
że to ja i Korzycki winniśmy 
temu, bo naczelnik zaraz na przywita- 
nie sklął ich od najgorszych za uchwa- 
łę o prenumeracie gazet dla gromad i 
zagroził oddaniem pod sąd. Ale je- 
szcze musieli mu „pożyczyć 100 rubli, 
sumę na tamte czasy dość znaczną. 
Gdy w kilka dni później opowiada- 
łem Korzyckiemu o tym 
zmartwił się zakazem sprowadzania ga 


wezwani nagle do Rawy. 


mnie, 


zdarzenin, 


zet, a zwłaszcza „Zarania”. Przy tym 
czas był przednówkowy, o pieniądze na 
wsi trudno, a jeszcze na taką rzecz, jak 
gazeta. Myśleliśmy długo jak temu 
zaradzić, ażeby „Zaranie' utrzymać w 
liczbie egzemplarzy i 
ażeby udać się 
prosić o 


dotychczasowej 
wreszcie uradziliśmy, 
do redakcji w Warszawie i 
skredytowanie nam prenumeraty na po 
żniwach. 


nx o A 


[SYTUACJA GOSPODARCZA, 


NIEMIEC ZACHODNICH 


W Niemczech Zachodnich 
ilość bezrobotnych osiągnęła 
już cyfrę 1.300 tysięcy, a ilość 
częściowo bezrobotnych , około 
1 miliona. Wartość realna płac 
robotnika w Niemczech Zachod- 
nich spadła do 60 proc. w po- 
równaniu z okresem przedwo- 
jennym. Mnożą się bankructwa 
wśród mniejszych kupców. Tyl- 
ko przemysł ciężki pracuje czę- 
ściowo pod okiem Ameryka- 
nów. W Niemczech Zachodnich 
odbywa się dalszy proces kon- 
centracji kapitału, skutki czego 
odczuwa na własnej skórze na- 
ród niemiecki, 

Rewizjoniści chcą umożliwić 
okupantom zachodnim dalsze 
kroki w kierunku utworzenia 
odrębnego państwa zachodnio- 
niemieckiego na nie zniszczo- 
nych fundamentach faszyzmu 
stref zachodnich. 


KPD UZNAJE GRANICE 
NA ODRZE 


Hitlera przeciwstawia się KPD 
(Komunistyczna Partia Niemiec). 


czech Zachodnich, która uznała 
granice Polski na Odrze i Nysie, 
poczdamskich, 


chwał a więc 


»łaraniarza« * 


ı  Udałem się więc do Warszawy. Po 
i drodze wstąpiłem do znanego nam z ar- 
tykułów w „Zaraniu'” działacza ludo- 
wego, Tomasza Nocznickiego. Mieszkał 
on wówczas w Lipiu, pod Grójcem, 
gdzie miał sklep i gospodarstwo. Był 
człowiekiem niemłodym: wzrostu wyso- 
kiego, o dużej siwej brodzie, głos miał 
donośny, wyrażał się piękną polszczyz- 
ną, jasno i ze znajomością sprawy. Od 
razu zrobił na mnie wrażenie jakiegoś 
„senatora ludowego“ z czasów piastow- 
skich. Gdy mu opowiedziałem o na- 
szych kłopotach, ociągając się, z 
młodzieńczą werwą cieszył się i śmiał 
się z naszego figlu wypłatanego naczel- 
nikowi. Oświadczył, 
nie jest takie wielkie, że „Zaranie' bę: 


nie 


że 


dziemy otrzymywać w dotychczasowej 
liczbie egzernplarzy; musimy tylko roz: 
ważniej prowadzić robotę, nie prowa- 
dzić dyskusji o sprawach poruszanych 
w „Zaraniu” w obecności osób niezna- 


„aaa 


zmartwienie 
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| 
Tym wrzaskom pośrobowców 


„Puszkin“ — felieton. 20.20 Konc. roz: | Jest to jedyna partia W Niem- 


urzeczywistnienia jedności poli- 
tycznej i gospodarczej Niemiec, 
demilitaryzacji i demokratyza- 
cji kraju, podpisania traktatu 
pokojowego i 'wycołania wojs 
okupacyjnych, | 

Anglosaskie władze okupa- 
cyjne ograniczyły w sposób cy- 
niczny akcję wyborczą partii ko 
munistycznej,j W tych warun- 
tach kampania przedwyborcza 
przypomina okres sprzed dojś- 
cia Hitlera do władzy, kiedy to 
wybory odbywały się pod zna- 
kiem terroru, demagogii, szowi- 
nizmu i podżeśania do wojny. 

Broszury 1 ulotki propagan- 
dowe o treści komunistycznej 
były konfiskowane, a afisze — 
zdzierane. Policja protegowała 
bandy faszystów niemieckich 
Oraz bojówki „osób deportowa- 
nych". Bojówki te urządzały na- 
pady na wiece komunistyczne 
i starały się je rozbić. Akcja 
band terrorystycznych osiągnę- 
ła punkt kulminacyjny w sobotę 
wieczorem, gdy na wiecu w 
Recklinghausen rzucono bombę 
gazową podczas przemówienia 
Maxa Reimanna, 

W mieście Ulm władze zezwo 
lily bojówkom, złożonym z „o- 
sób deportowanych“ na urzą- 
dzenie pochodu. Uczestnicy po- 
chodu nosili transparenty z na- 
pisami, zawierającymi pogróżki 
pod adresem tych, którzy gło- 
sują na listę komunistyczną. Po- 
dobne demonstracje odbywały 
się również w innych miejsco- 
wościach. 

Jeszcze na kilka dni przed wy 
borami organ niemieckich związ 
ków zawodowych  „Tribuene' 
stwierdził już, że „niedzielne wy 
bory będą farsą, zmerzającą do 
wprowadzenia w błąd narodu 
niemieckiego. 


DZIEŃ WYBORÓW 


Nadchodzi niedziela, Wybory 
rozpoczynają się od wczesnych 
godzin rannych, We wszystkich 
miastach zachodnio-niemieckich 
silne oddziały policji znajdują się 
w stanie ostrego pogotowia. W 
kościołach katolickich księża wy 
głaszają kazania, w których wzy 
wają do głosowania na kandy- 
datów „partii chrześcijańskiej. 
W wypadku wątpliwości naka- 
zywali oni wiernym, by zwraca- 
li się o poradę do... swych spo- 
wiedników. 

Liczba uprawnionych do gło- 
sowania wynosiła około 32 mi- 
lionów, z czego 60 proc. stanowi 
ły kobiety. Wybory zakończyły 
się o godz. 19-ej przy słabej frek 
fencji. Ludność Niemiec Zach. 
nie miała możności wypowie- 


dzenia się w najistotniejszej ma- 
terii, a mianowicie, czy chce 
państwa zachodnio - niemieckie 
go, którego władze polecono jej 
teraz wybierać. 


PRZEBIEG WYBORÓW 


Wybory nie miały spokojneśo 
przebiegu. W niektórych miej- 
scowościach doszło nawet do 
zajść pomiędzy wojskiem, a lud- 
nością cywilną, Radiostacja 
„Deutschland-Sender'" (strefa ra 
dziecka) donosi, że „w Bawarii 
zanotowano wypadki aśresyw- 
nych wystąpień żołnierzy ame- 
rykańskich w stosunku do człon 
ków i sympatyków partii komu 
nistycznej'. Agencja A.D.N. po- 
daje dalsze wiadomości o terro- 
rze, który władze stosowały 
wobec akcji propagandowej par 
tii komunistycznej, Zwłaszcza 
miało to miejsce na obszarze 
strefy francuskiej. 

Władze francuskie wszelkimi 
sposobami utrudniały Partii Ko- 
munistycznej kampanię wybor- 
czą, Aresztowano wielu człon- 
ków partii, którzy rozpowszech- 
niali ulotki wyborcze. 


Dzienniki donoszą o licznych 
wypadkach naruszenia przepi- 
sów ordynacji wyborczej, I ta 
w (Garmisch naruszona została 
zasada tajności wyborów. W 
wielu lokalach wyborczych No- 
rymbergii urny nie były opie- 
czębowane, W wielu mniej- 
szych miejscowościach zamk- 
nięto przedwcześnie lokale wy- 


mieściła liczne komentarze, a 
oto ciekawsze wyjątki: 

„Humanite' podaje, że celem 
wyborów było utworzenie pse- 
udodemokratycznych instytucji 
o etykietach  „parlament' i 
„rząd'. Partie, które dzięki po” 
mocy władz okupacyjnych i kle 
ru, zdobyły znaczną ilość man- 
datów, są marionetkami, kiero- 
wanymi przez Waszyngton. Mo 
carstwom okupacyjnym potrzeb 
na jest fasada parlamentarna, 
by ukryć statut okupacyjny, o- 
bowiązujący w Niemczech, 

„Ce Soir” podkreśla, że hitle= 
rowcy otrzymali możność ujaw* 
niania swych poglądów w spo” 
sób nieskrępowany. W wielu 
miejscowościach niemieckich 
młodzież defilowała wznosząc 
bezkarnie hitlerowskie okrzye 
ki, 

„Ce Matin” donosi, że w Hei- 
delbergu ukazały się w dniu 


wyborów ałisze z fotografią 
Hitlera. 
Na uwagę zasługuje głos 


„Monde', który przyznaje, że 
ordynacja wyborcza została w 
taki sposób opracowana, by u- 
niemożliwić komunistom uzyska 
nie takiej ilości mandatów, jaka 
odpowiada ich faktycznym wpły 
wom, | 

Oto plon polityki Anglosasów 
w Niemczech Zachodnich. Hitle 
rowcy otrzymali możność pu- 
blicznego wystąpienia, gdy tym- 
czasem członków partii komu- 
nistycznej za propagowanie po- 


|stępowych haseł zamyka się do 


borcze i w ten sposób uniemoż- | więzienia. 


liwiono licznym wyborcom zło- 
żenia głosu. 


Czy w tych warunkach można 
liczyć się z wynikami, które by 
odzwierciadlały rzeczywistą wo 
lę wyborców? 

Oczywiście niel 


GŁOSY PRASY 


W tej chwili nie znamy ści- 
stych wyników, ale możemy 
przypuszczać, że będą takie, ja- 
kich spodziewają się mocarstwa, 
nad czym pracowały zresztą od 
dawna, Bo faktem jest, że wy- 
bory te nie były wolne, ani de- 
mokratyczne, ani niemieckie. 
Były one jedynie politycznym 
oszustwem, były ciosem wy- 
mierzonym w stronę pokoju. 
Krótko mówiąc: były przedsię- 
wzięciem magnatów z Wall- 
Street oraz ich zachodnio-euro- 
pejskich i miemieckich pachoł- 
ków” tak pisze „Neues 
Deutschland”, organ centralny 
SED, komentując niedzielne wy 
bory do „Bundestagu”, 

Również prasa francuska za- 

s 


nych i niepewnych, a szczególnie ma-, oddała nam duże usługi i wydała pięk- 


jących styczność z władzami, bo rzeczy 
wiście możemy narazić się na przykre 
niespodzianki. 


ASTĘPNEGO dnia, Nocznicki ja- 

dąc do Grójca zabrał mnie po dro- 
dze do stacji kolejki i dał od siebie kart 
kę polecającą do redaktora Malinow- 
skiego. 


był człowiekiem w sile 
wieku, nadzwyczaj ruchliwym i uprzej- 
mym. Po przeczytaniu kartki Nocznie- 
kiego zgodził się bez długich  ceregiel: 
na wysyłanie po 5 egz. „Zarania” na 
kredyt, a nawet ze zniżką, chociaż sam 
był, jak powiadał, w kłopotach pienięż- 
nych, bo „Zarania” 


Malinowski 


nie wydawał dla 
Nadto dał mi biblioteczkę skła- 
dającą się z kilkudziesięciu bardzo poży 
tecznych i ciekawych książek, radząc 
nie zniechęcać się chwilowymi trudno- 
ściami i dalej prowadzić rozpoczęte 
dzieło — szerzenie dobrej prasy wśród 
jak najszerszych rzesz 


zysku. 


ludności 
Ofiarowana biblioteczka, umiejęt 


wiej- 
skiej. 


ny plon. 


Uradziliśmy, że odtąd pracować bę- 
dziemy bardzo oględnie, wśród ludzi 
pewnych, nie chwaląc się powodzeniem. 
aby nie budzić licha i nie zwracać u- 
wagi żandarmów i strażników. 


Podczas pobytu w Warszawie pozna- 
łem, Stanisława  Thugutta, znanego 
działacza ludowego, wybitnego krajo- 
znawcę i zacnego człowieka, który póź- 
niej przez wiele lat 
swoją przyjaźnią. 


zaszczycał mnie 


Dziś wszyscy już nie żyją? 


W jakiś czas później wyjechałem z 
Boguszyc, Korzycki sam prowadził da- 
lej rozpoczęlą pracę walcząc o lepsze 
jutro wsi aż do wybuchu pierwszej 
wojny światowej. Później nie spotyka- 
łem się z nim już więcej. 


Wiadomo mi tylko, że zmarł na kil- 
ka lat przed ostatnią wojną. 

Był to człowiek skromny, nie szuka- 
poświęce- 


jący rozgłosu, pracował z 


| nie rozprowadzana przez Korzyckiego,! niem, znosząc z pogodą przykrości, nie 
' 


POD ROZKAZAMI 
ANGLO - AMERYKANÓW 
Jeżeli uwagi te uzupełnić na- 

pływającymi wiadomościami o 
terrorze wyborczym wobec prze 
ciwników koncepcji państwa 
zachodnio - niemieckiego, staje 
się jasne, iż komedia wyborcza 
zachodnio - niemiecka ma na 
celu jedynie stworzenie mario- 
netkowych, organów państwo- 
wych, wykonujących posłusznie 
rozkazy anglo - amerykanów. 

Nic więc dziwnego, że w wybo 
rach tych „zwyciężyły“ elemen- 
ty skrajnie prawicowe, rewizjo- 
nistyczne i szowinistyczne. 

Raz jeszcze została oszukana 
miemieckas klasa robotnicza tym 
razem przy pomocy i finanso- 
wym poparciu magnatów prze- 
mysłowych U.S.A. 

Lecz szerokie masy 'ludowe 
wiedzą, że wybrany  „„parla- 
ment” będzie jedynie wykonaw- 
cą rozkazów z  Wall-Street. 
Wiedzą one również, że został 
on im narzucony wbrew woli 
narodu niemieckiego, 
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ustępując wrogom. Nie zawrócił z ras 
obranej drogi... | 
SPOMINAM o tym po trzydziestu 
kilku latach, ażeby zarówno o za- 
sługach Korzyckiego, jak i o roli „Za- 
rania", którą spełniło w tamtych cza- 
sach w Podkonicach i okolicy, nie za” 
pomniano dziś. A rozpoczął w jakże 
trudnych czasach! 


Wprawdzie w okolicach Podkonice, 
Zubek, Walów, Chociwia, Sanogoszczy, 
już w latach 1846 — 1848, a nawet 
wcześniej, bo jeszcze za czasów Polski 
szlacheckiej i podczas: wojen napoleoń- 
skich, istniały zaczątki walki o wyzwo- 
lenie chłopów, lecz szybko były likwi- 
dowane przez powszechnie znane czyn- 
niki i dlatego martwota trwała tak dłu- 
go. 

Ale o tym napiszę innym razem, o- 
czywiście, o ile to będzie interesować 
czytelników i jeżeli pozwoli mi na to 
moja praca zawodowa. 


W. DĄBROWSKI 
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Na akcję jesienną 34 tysiące ton nawozów | £ASIPOIRT 


Rozwój Spółdzielni Gminnych 


w wojewódziwie 


kieleckim 


, Na terenie wsi kieleckiej coraz szerszą działalność rozwija- 
ją Powiatowe Zarządy Gminnych Spółdz. Spółdzielnie w drugim 
półroczu 1948 r. rozprowadziły towarów za 2 miliardy 571 mi- 
lionów złotych. Jednocześnie już w I półroczu b.r, zostało roz- 
prowadzone towarów za sumę 6 miliardów 571 milionów zł, 


co stanowi wzrost o 329 proc. 
JEP NOGZESME nastąpiła 


poważna obniżka kosztów 
handlowych. Wynoszą one obec 
nie 8 proc., podczas gdy w r. ub, 
— 11 proc. Rozwój ten świad- 
czy o wzrastającei masie towa- 
rów produkowanych przez prze 
mysł państwowy, jak i o coraz 
większej aktywności Gminnych 


Spółdzielni. 


olmierze 
pomagają chiozom 


W majątku PGR Lisewo w okoli- 
cach Tczewa w ciągu ostatniego tygod 
nia pracowała ochotniczo  400-osobowa 
jednostka wojskowa.  Zołnierze poma- 
gali przy sprzęcie zboża i omłotach. 

Podczas pobytu jednostki, lekarze 
wojskowi dokonali przeglądu ludności 
okolicznych wsi, udzielając natychmia- 
stowej pomocy w wypadkach zachoro- 
wań. Dzięki występom zespołów świe- 
tlicowych i sportowych zacieśnił się je- 
ezcze bardziej sojusz wojska z ludno- 
ścią wsi. 


N otla tnik wa 


© W Płocku powstzła nowa spół: 
dzielnia dziewiarska im. Gerszona-: 
Dua. Spółdzielnia zatrudnia 15 o- | 
sób, które opanowały zawód dzie- 
wiarski i produkują wyroby wyso- 
kiej jakości. Nowa spółdzielnia mie- 
ści się w odremontowanym bu- 
dynku. 

Ó We wszystkich szkołach pod- 
stawowych w Płocku * rozpoczęto 
przeprowadzanie remontów. Na cel 
ten przeznaczono 2,5 mil. zł. Z fun- 
duszów tych remontowany jest tak- 
że gmach po b. Urzędzie Likwida- 
cyjnym, dokąd w przyszłości zosta- 
nie przeniesione przedszkole. 

QQ Centrala Spółdzielni Mileczar- 
sko - Jajczarskich rozpoczęła w Sie 
dlcach budowę tuczarni dla ekspor_ 
towego drobiu. Będzie to naiwięk 
szy pod względem kubatury obiekt 
wybudowany w Siedlcach po woj- 
nie. Zostanie ona oddana do użytku 
w połowie 1950 r. 


@ Pracownicy Zjedn. Energ. O- 
kregu Płocko - Wrocławskiego ukoń 
czyli budowe 22,5 km linii wysokie- 
go napięcia między Makowem i Ró- 
żanem. Dzięki ofiarnej pracy ko- 
lumny „monterskiej i kierownictwa 
technicznego, budowa została ukoń- 
czona przed planowanym terminem. 

Ekipy ZEOPW przystąpiły jed- 
nocześnie do budowy dalszego odcin 
ka linii między Różanem j Ostrołę- 
ką na dystansie 13,5 km. 

@ W Garwolinie odbyła się od- 
prawa  referentów podatkowych i 
przedstawicieli gminnych spółdzielni 
ZSCh z całego powiatu. Jak wyni- 
ka ze złożonych sprawozdań wpła- 
ty na Społ. Fundusz Oszczędn. Rol- 
nictwa. osiągnęły 96 proc. planu I 
raty. 


Wioski w pow. Kłodzkim zachwycają bielonymi domami i 


ton za 100 mil, zł, Obecnie 
Spółdzielne Gminne przygoto- 
wują się do rozprowadzenia na- 
wozów sztucznych, których woj. 
kieleckie otrzyma 34 tys. ton. 


porównaniu z akcją wiosen- 
= ną chłopi mało i średnio- 
rolni otrzymają jesienią br. o 11 
tys. ton więcej nawozów sztucz- 
nych. Ilość ta wpłynie wydatnio 


W b.r. rozprowadzono 115.000 |na powiększenie plonów w wo- 
par obuwia dla wsi za sumę 343 | jewództwie. 


milionów złotych, Węgla 38 tys. 


Zdraicy n 


J. B. 
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arodu polskiego 


skazani przez sąd w Bydgoszcz; 


, Wojskowy Sąd Rejonowy w Bydgo- 
szczy rozpatrywał sprawę Edwarda Ło- 
zińskiego, Wacława Sakowicza i Ireny 
Kazaneckiej, którzy w czasie okupacji 
należeli do współpracującej z gestapo 
organizacji podziemnej „Cecylia, a wo 
wyzwoleniu prowadzili w ramach tej 
organizacji działalność skierowaną prze 
ciwko państwu. 

Grupa „Cecylia”, działająca w czasie 
okupacji na terenie Wilna, udzielała 
wywiadowi niemieckiemu informacji o 
działanach partyzantki radzieckiej i o 
osobach współpracujących z lewicowymi 
organizacjami polskimi. Członkowie tej 
grupy dokonywali aresztowań Polaków 
w imieniu gestapo, dzieląc się z Niem- 
cami łupem zdobytym w czasie aresz- 
towań. 

Po wojnie oskarżeni przenieśli się do 


rszawskRi 


6 Na odcinku „B“ osiedla mura- 
nowskiego w Warszawie przystąpio 


no do budowy domu mieszkalnego | 


| 


o kubaturze 6.300 m sześc., _ który 
stanąć ma w rekordowo krótk.m cza 
sie — tj. do 31 sierpnia br. 


Jest to dom am 
wznoszony wyłącznie z materiałów 


! prefabrykowanych z wyjatkiem fun 


damentów. Roboty są prawie całko- 
wicie zmechanizowane. 


YFRY produkcji, notatki i arty 
kuły o politycznym i gospo- 
darczym znaczeniu Dolnego 

Śląska przysłaniają często oczy na 
inne wartości tego województwa. 
Zapomina się o tym, że Dolny 
Śląsk to nie tylko posażna, ale i 
urodziwa część Ziem Odzyska- 
nych. 

Przed omówieniem krajobrazu 
przypomnieć sobie trzeba, że poję 
ciem tym obejmujemy cały zespół 
elementów, zgrupowanych na da- 
nej powierzchni ziemi. A więc o- 
prócz elementów fizjograficznych, 
to jest gór, dolin, jezior, rzek i 
zbiorowisk roślin, krajobraz za: 
wiera również elementy antropo- 
geograficzne, których mianem o- 
bejmujemy wszystko to, co czło- 

iek wraz z sobą wnosi do terenu. 

Jeśli więc w pewnych okolicach 
przeważają składniki fizjologiczne, 
mówimy o krajobrazach natural- 
nych, jeżeli zaś one zostały zmie- 


zielenią... 


eksperymentalny, | 


4 


Bydgoszczy i 
skierowali 


pozostali w podziemiu i 
swą działalność przeciwko 
Polsce Ludowej. Za działalność szpie- 
gowską członkowie grupy „Cecylia“ o- 
trzymywali z zagranicy poważne kwo-| 
ty w dolarach amerykańskich oraz po- 
moc materialną od 


zagranicy. 


reakcji polskiej z 

W wyniku przewodu sądowego, któ- 
remu przysłuchiwali się robotnicy róż- 
nych zakładów 
Sąd skazał 
karę 8-miu lat więzienia, obniżoną na 
mocy amnestii do lat 4-ch, Wacława 
Sakowicza na 10 lat i Irenę Kazanecką 
na 6 lat więzienia. 


WEZWANIE — 
PGR Chyszów 


Załoga rolna PGR Chyszów 
okręg Kraków zobowiązała się 
osiągnąć w okresie od 1 lipca br. 
do końca czerwca 1950 r. — po 
4.500 1 mleka od jednej krowy. 
Zobowiązanie to stanowi jedną 
z odpowiedzi na wezwanie ze- 
społu majątków Pledno w poz- 
nańskim, których załoga zobo- 
wiązała się podnieść przeciętną 
mleczność krów z 2,000 I na 
3.600 1. > ty 


pracy w Bydgoszczy. 
Edwarda Łozińskiego na 


Pda B ś am 4 


Dobra postawa 
na zawodach 


I ogólnopolskie zawody lekkoatletycz- 
ne, między reprezentacjami Ludowych 
Zespołów Sportowych i ZS „Spójnią*, 


zakończyły się zwycięstwem  „Spójn;* 
299 pkt. . 221 pkt. W konkurenciach 
kobiecych zwyciężyła reprezentacja 
LZS 106 : 101 pkt. Konkurencje mę- 


skie wygrała „Spójnia“ 193 : 120 pkt. 


IKonkurencje w drugim dniu zawo- 
dów odbywały się w bardzo ciężkich 
warunkach. Ulewny deszcz, który spadł 
przed rozpoczęciem zawodów, uniemoż- 
liwił uzyskanie dobrych wyników, szcze- 
gólnie w konkurencjach biegowych. 


Niespodzianką drugiego dnia zawo- 
dów była porażka Bonieckiego (,„Spój- 
nia”) w biegu na 3.000 m. Boniecki 
przegrał o kilkadziesiąt metrów z mło- 
dym Boguckim (LZS). 500 m w konku- 
rencji kobiet wygrała faworytka Milew 
ska (LZS), rozstrzygając bieg na ostat 
niej prostej. Na wyróżnienie zasługuje 
miotaczka Piecówna (LZS), która wy- 
grała kulę; oszczep i dysk (w I dniu). 
Zawody zakończyło uroczyste rozdanie 
nagród. 


Wyniki techniczne: kobiety: kula — 
1) Piecówna (LZS) 8.97 m, 2) Starusz- 


'kiewicz („Spójnia”) 8.90 m; oszczep — 


1) Piecówna (LZS) .26.17 m, 2) Góralska 
(„Spójnia“) 25.27 m; skok w dał — 1) 
Waszera (,„Spójnia') 13,4, 2) Milewska 
(LZS) 13,7; 500 m — 1) Milewska (LZS) 
1:26,8, 2) Jajkiewicz (LZS) 1:28,8; 4x 200 
m — 1) „Spójnia” 1:59,8, 2) LZS 2:01,2. 

Mężczyźni: 100 m 1) Trebiński 
(„Spójnia") 11,8, 2) Szczęsny („Spój- 
nia") 11,8, 3) Mauthe (LZS) 12,2; skok 
wzwyż —1) Dąbrowski („Spójnia') 1,70 
m, 2) Krzesiński („Spójnia”) 1,65 m, 3) 
Główka (LZS) 1,60 m: 400 m — 1) Kor- 
ban („Spójnia“) 525, 2) CGłapiński 
(,Spójnia') 54,6, 3) Mauthe (LZS) 55,2; 
3.000 m — 1) Bogucki (LZS) 9:33,4, 2) 
Boniecki (,„Spójnia'') 9:43,6, 3) Paria- 
szewski 9:46,0; dysk — 1) Krzyżanow- 
ski („Spójnia ') 37,89 m, 2) Czuraj (LZS) 
36,34 m, 3) Zajączkowski (LZS) 31,87 m: 
sztafeta olimpijska 1) „Spójnia“ 
3:41,8, 2) LZS 3:45,4. 


WYNIKI SPOTKAN 
JI LIGI PIŁKARSKIEJ 


Grupa północna: Gwardia (Szczecin) 
— Garbamia 2:4 (0:2), Lublinianka — 
Ostrowia 2:1, Widzew.,(Łódź) s= Ogm- 
sko (Siedlce) 5:0, Baura (Chodaków) — 
Radomiak 0:0. 


MINIATURA POLSKI 


w krajobrazie dolnośląskim 


nione, zniszczone lub pokryte gę- 
sto osiedlami ludzkimi, mamy 
wówczas do czynienia z krajobra- 
zem kulturalnym. 

Tak się dziwnie złożyło, że na 
stosunkowo niewielkim obszarze 
województwa wrocławskiego zgru 
powały się prawie wszystkie od- 
miany krajobrazu spotykanego w 
Polsce. 

W najbardziej ogólnym podziale 
wyróżnić trzeba trzy formy krajo- 
brazowe występujące na Dolnym 
Śląsku: na południu góry, przecho 
dzące następnie w szeroki pas pod 
nóża górskiego, a wreszcie na pół- 
nocy kraina dolin i łagodnych 
wzniesień polodowcowych. 

Najlepiej jednak będzie, jeśli po 
dejdziemy do mapy. Zacznijmy od 
północy... 

NA PÓŁNOCY ROSNĄ BORY 

Północno-zachodnia część Dolne 
go Śląska stanowi równina, uroz- 
maicona tu i ówdzie wałami wysp 
piaszczystych i poprzecinana rze- 
kami spływającymi z Sudetów ku 
Odrze. | 

Tu rozciągają się Bory Dolnoślą 
skie. Gleba licha, piaszczysta i 
podmokła. Dopiero wydobycie wę 
gla brunatnego oraz rozwój prze- 
mysłu szklanego ożywiły tę leśną 
i niedostępną krainę. 

Główne miasta tu leżące Żagań, 
Żary, Bolesławiec i Lubin — u- 
cierpiały wiele w czasie ostatniej 
wojny. 

OD GŁOGOWA DO SYCOWA 

Na wschód od Borów Dolnoślą- 


— í i R e 


zem tej dzielnicy są pola na wzgó 
rzach, lasy rosnące na piaskach i 
żwirach, podmokłe doliny i łąki 
oraz w okolicy Milicza liczne sta- 
wy rybne. Znaczna ilość wiatra- 
ków przypomina nieco Pozmnań- 
„skie. 
ŚPICHLERZ ŚLĄSKA 

Na urodzajnych glebach rozsia- 
dły się Oleśnica, Wołów, Środa i 
Legnica. Charakteryzują ten teren 
niziny, lasy i woda. 

Tutaj, nad brzegami Odry i jej 


dopływów rosną odwieczne lasy | 
liściaste, do złudzenia przypomina 


jace doline Wisły koło Chełma. 

W samym centrum, opleciona 
kilkakrotnie odnogami Odry, leży 
stolica województwa — Wrocław. 


PRZEDPOLA SUDETÓW 

Odosobniona grupa górska So- 
kótki (718 m) panuje w dalekim 
promieniu nad równinami urodzaj 
nej i uprzemysłowionej ziemi. , 

Świadectwo bogatej przeszłości 
dają zabytki pobliskich miast: Świ 
dnicy, Jawora, Strzegomia, Zie- 
bic i Dzierżoniowa. 

Zapowiedź Sudetów przynosi 
strefa pagórków, niezwykle uroz- 
matconych i subtelnych w rzeźbie. 
Szczególnie ciekawe formy skalne 
spotykały się na odcinku Złotoryj 
— Lubań. 

Graniczne miasto 
stawiając po naszej stronie znacz- 
nie mniejszą część miasta. 


czają się w pełni zabytkowe mi!a- 


skich rozciąga się pas wzgórz mo- Sta Lwówek, Złotoryja i Szunów. 


renowych, 


Żmigród, Milicz i Syców, raźno 


ZZA Z | dźwigające się z ruin. 
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obejmujący Głogów, | 


KRAINA ZDROWIA 
I PRZEMYSŁU 
Południe Dolnego Śląska zajmu 


Charakterystycznym  krajobra- je pas Sudetów. Najciekawszymi 


NI W 


Zgorzelec 


rzepoławia Nysa Łużycka, pozo-;| . n, 
przep y Yy nare | mi. Góry otaczające dolinę zadzi- 
| wiają natomiast swymi kształtami. 
We e ! Wyróżniaj ane się Góry Py 
Cudownym położeniem odzna- py ROR RÓ z "nc 

. strzyckie ze swą nietknięta prawie 


| przyrodą oraz Góry Stołowe, 


sportowców wsi 
w Warszawie 


rupa południowa: Górnik (d. Ry- 
mer) — Poonia (Swidnica) 4:0, Na- 
przód (Lipiny) — Chełmck 3:0, Tarno» 
via a = Gwardia, (Kielce) 8:1. 


POLFINAŁY MISTRZOSTW 
TENISOWYCH POLSKI 


W dalszym ciągu międzynarodowych 
mistrzostw tenisowych Polski  odhvły 
się gry ćwierćfinałowe i półfinałowe. 

W ćwierćfinale gry mieszanej Oi-vi- 
niszyn i Popławska pokonali Kreici.a 
i Stępkowską 6:3, 6:2, a Rudowska i 
Piątek wyeliminowali małż. Tłoczyń- 
skich 6:3, 6:2. W półfinale Skonecki i 
Jędrzejowska zwyciężyła Olejniczyna i 
Popławską 6:0, 6:1, a para czeską Mi- 
skova i Javorsky pokonała Piątka i Ra- 
dawską 6:8, 6:0. 

W półfinale gry pojedyfńczej mężczyzn 
Skonecki zwyciężył Olejniszyma 6:0, 6:3, 
6:2, a Krejcki (CSR) wyeliminował 
Piątka 4:6, 6:8, 5:7, 6:0, 7:5. Czecho- 
słowak jedynie dzięki lepszej kondycji 
fizycznej rozstrzygnął spotkanie na swe 
ją korzyść. 

W półfinale gry mojedyfńczej kobiet 
Miskova (CSR) zwyciężyła Popławską 
6:4, 6:1. 

W półfinale gry podwójnej mężczyzn 
Skonecki i Tłoczyński pokonali Chy- 
trowskiego i Niestroja 5:7, 8:6, 6:2, 6:0, 
6:0, a para czechosłowacka Krejcik i 
Javorsky wygrała z Piątkiem i Olejni- 
szynem 6:2, 6:0, 6:0. 


ZWYCIĘSTWO KOSZYKARZY 
W BUDAPESZCIE 


W niedzielę 14 bm. rozpoczęły się w 
Budapeszcie w ramach Akadem. Mie 
utrzostw Swiata pierwsze rozgrywki w 
piłce koszykowej mężczyzn. Pierwszy 
występ Polaków zakończył się zwycię- 
sbwem nad Rumunią w stosunku 51:49 
(24:19). Decydujący kosz zdobyli Po- 
lacy w ostatnich sekundach meczu. 

W pozostałych spotkaniach padły na- 
stępujące wyniki: ZSRR — Korea 
89:52 (48:29), CSR — Bułgaria 56:42 
(29:24), Węgry — Chiny 68:28 (36:13). 


Czyłajcie 


„Myśl Chłopską” 


"a, 


górami tego pasa są Karkonosze ze 
Śnieżką (1605 m). Strome urwiska 
skalne, alpejska roślinność i liczne 
jeziora górskie nadają temu zgru 
powaniu charakter wysokogórski. 

Wrażenie to potęguje jeszcze 
rozciągająca się u stóp Karkono- 
szy kotlina ze znaną Jelenią Górą, 
głównym jej miastem. 

Na zachód od Karkonoszy rozcią 
gają sie góry Izerskie z charakte- 
rystycznymi zalesionymi stokami 
i licznymi torfowiskami. 

W okolicach Karkonoszy i Gór 
Izerskich mieści się szereg słyn- 
nych zdrojowisk, z których wymie 
nimy Cieplice i Świeradów-Zdrój 
(Wieniec), oraz popularne letniska, 
jak Karpacz, Szlarska Poręba iin- 


'W KŁODZKIEJ KOTŁINIE 


| Góry Wałbrzyskie zamykają ko- 
| tlinę jeleniogórską od strony p}d- 


wschodniej. Poszczególne ich zgru 
powania oddzielone są od siebie 
głębokimi wąwozami, bogatymi w 
roślinność. 

U stóp gór rozciąga się zaglębie 
węglowe (Wałbrzych) i ośrodki 
ciężkiego przemysłu, obok zna- 
nych powszechnie zdrojowisk, jak 
Szczawno Zdrój (Solice). 

Czterdziestokilometrowy wał 
Gór Sowich zamyka kotlinę Kłodz 
ką. Ośrodkiem jej jest malowniczo 


| położone miasto Kłodzko. W bocz 
| nych dolinach leżą znane zdrojo- 


iska: Kudowa, Duszniki, Polani- 
ca i Lądek. 

Doliny zachwycają zielenią, bia 
łymi wioskami i licznymi potoka- 


na- 
zwane tak z powodu swych npłas- 
kich stoliw. Z. K. 


Druk. Spółdz. Wyd. „Wydawnictwo 
Ludowe", W-wa, ul. Skolimowska 5 
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